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Francja nie ma wątpliwnści, że

granica na Odrze 
lest ostateczna
„KURIER“ rozmawia 
z ambasadorem

R. GARREAU
OD K IL K U  dni bawi w  Police na uproszenie 

TRZZ delegacje francuskiego Stowarzyszenia 
Obrony Granicy na Odrze I Nysie w  oiobach: 
b. ambasadora w  Polsce i  przedstawiciela Frań 
c ji w  ONZ p. ROGERA GARREAU, b. m in istra  
1 mera Paryża p. RAYM O NDA LAU R EN T o ra i 
członka B iu ra  Rady K ra jo w e j Stowarzyszenia, 
d r  JEAN  VALERY. Te j nocy, delegacja przyby­
ła  do Szczecina. Dziś rano została przyjęta przez 
Przewodniczącego Prezydiom MRN, J. Z ie liń­
skiego, następnie zw iedziła Stocznię im. A. W ar- 
sklego oraz miasto. Wczesnym popołudniem fran  
cuscy goście odwiedzą Jeszcze Dom Dziecka w  
Zdrojach, do którego powstania przyczyniła się 
Jak wiadomo Polonia Francuska.

W ID , AB NAKŁAD: *3.434 EGZ. CENA 50 GB

U R IE R
BOK XVI »lorek. 22. XL 60 r»

PLENUM 
KW PZPR
w Szczecinie

DZIŚ rano zebrało się 
na dwudniowe obrady 
Plenum K W  PZPR.

Na porządku dzien­
nym znajdu ją  się prob­
lem y gospodarcze. W go 
dżinach przedpołudnio­
wych zebrani wysłucha 
11 re feratu o zadaniach 
wojewódsklej organiza­
c ji p a rty jne j po V I  Ple 
num K C  oraz Inform a­
c ji o rea lizacji uchwal 
V  Plenum KC. Następ­
nie rozpoczęła się dy­
skusja plenarna, która 
trwać będzie do końca 
dzisiejszego dnia obrad.

Ju tro  plenum obradu­
je  w  komisjach.

WYBORY do p u l l B t i t u  
Japońskiego rozegrały ■!« 
pod znsklern w a lk i m a i In ­
dowych, przeciw narzucone 
mu Japonii paktow i wojako 
w ten u s USA. W ielką ak- 
tyw no ić w kam panii rozw i­
ja ły  związki zawodowe 1

----- angleisklch ______
kańskich. Jaki« Jest lek  zda 
ale o naszej granicy?

—  W edług mnie. Xn 
g licy  podzielają opinię 
Francuzów. Jeśli chodzi 
o mieszkańców Stanów 
Zjednoczonych, to  Jnst- 
n le ją Jeszcze m iędzy n i­
m i różnice zdań na te­
m at g ran icy Odra —  Ny 
sa. A le  w idać wyraźnie, 
że opinia amerykańska 
coraz s iln ie j skłania się 
do uznania tych granic 
za ostateczne. Co zresz­
tą jest faktem  1 czeka 
ty lk o  na sankcję p raw ­
ną, — zawarcie tra k ta ­
tu  pokojowego z Niem­
cami.

— Od wlała« w letu la t 
Polaka darzy nlozznlennym 
ueanctera Pranej«. Czy Je* 
te  n i l o l i  ■ wzajemnością?

—  Oczywiście że tak!

Przychodnia Mr 3

gmachu ZMS

Pacjenci

Dużą satysfakcję spru
w iło  „K u r ie ro w i" , uzy- __
skanlo dla naszych czy- H o la ,JeJte'poUkm''liTw- 
to ln ików  w yw iadu i  am IIe  w  hlsto-
basadorom R. C A R - F rIn c j i  a tw onyla
REAU, i  to  wyw iadu na mlę(j iy  ^  naaiym l
temat tak b lisk i sącz«- narodami nierozerwal 
cinianom, ja k  polskie ne ^ - g y .  
f ra n k o  zachodnie. Pool 
to j zamieszczamy tekst 
w yw iadu.

—  Jestem w  waszym 
k ra ju  po raz trzeci.
P ierwszy raz byłem  w  
Warszawie w  1909 roku, 
na zakończenie studenc­
k ie j wycieczki po Euro- .1 
p ic Środkowej. Jadąc ’

¡Sri^iŁSEW śródmieścia
Kalisz 1 Łódź, przyby­
łem do W arszawy kole­
ją... wąskotorową.

D rug i m ój pobyt trw a ł 
dostatecznie długo, że­
bym  m ógł poznać wszy­
stkie najpiękniejsze oko 
lice Waszego k ra ju  —  a 
jest Ich' bardzo wiele.
W ystarczyło m l także 
czasu żeby... zakochać 
się i ożenić z Polką. Od 
tąd nie ma dnia, byśmy 
z moją żoną Wandą Ho 
ryczko n ie  rozm aw iali 
o Polsce. . 1  • •

— PznU ambsradorso, co 
sądzi naród francuski •  na 
szej zachodniej granicy?

.  . 1 —  C ałe , bez w y ją tk u ,
ganlzacja m iodzleiowe, a g li spo łecze ńs tw o  ira n c u -  

* * ie  n ie  m a  żad nych

Na
esy poci
w  m ie lcie Taka) 
transparencie w idnie j« na­
p is: „ N i iw  zjednoczone <1 
ly  będą m uren , na którym  
U tknie stul faszystowskiego 
sztyletu'*,

r o t —CA F

wątpliwości, że granica 
na Odrze I Nysie Ł u ­
życkiej jest granicą o- 
stateczną, granicą nie­
naruszalną. W naszym 
pojęciu sprawa ta  nie 
jest Już żadnym proble­
mem, lecz rzeczą posta 
nowiona nieodwołalnie 
od czasu Konferencji 
Poczdamskiej. P o tw ier­
dz ił to  zresztą rząt. fran 
cuski i  Prezydent F ran­
c ji generał de Gaulle.

Wielki koncert w Filharmonii

WITOLD MAŁGUZYŃSKI
S £3* Chopina l Liszta

z  tow arzyszeniem
szczecińskiej orkiestry symfonicznej

Błyskawiczny

Ambasador
Korei
z w izytą
u
szczecińskich

władz
W  OSTATNICH dniacłi 

baw ił w  Szczecinie, przy 
by ły  na wodowanie mo 
torowca „Phcnian", am 
basador Koreańskiej Re 
p u b lik i Ludowo-Demo­
kratycznej p. K im  H ak 
In  wraz z małżonką. 
Pan ambasador poza 
zwiedzeniem stoczni, za 
poznał się z życiem na 
szego miasta.

Wczoraj w  godzinach' 
rannych ambasador K im  
Hak In  złożył o fic ja lną 
w izytę przedstawicielom 
miejscowych instanc ji 
party jnych I w ładz pań 
stwowych. Ambasadora 
Korei Ludowej przyjm o 
w a li I  Sekretarz KW. 
PZPR Anton i Walaszek 
oraz przewodniczący 
Prezydium WRN, W ło­
dzim ierz Migoń.

wywiad
»

odetchną
8 PRAWA’ fatalnych 

warunków lokalowych 
Przychodni Rejonowej 
N r S p rzy  AL Woj. Pol 
skiego (narożnik A l. 
Buczka) była  Już od 
w ie lu  miesięcy przed­
miotem debat władz 
m iejskich

W  tyeh dniach zapad 
la decyzja instancji par 
ty jnych  I  organizacji 
młodzieżowych, w  myśl 
k tórych na cele spolecz 
ne j służby zdrowia prze 
kazany będzie budynek 
ZMS prgy AL W oj. Pol 
sklego.

Prezydium M RN prze 
znaczyło ju ż  poważne 
sumy na adaptację no­
w e j siedziby przychód* 
dL

W arto przypomnieć, 
że Z in ic ja tyw y p a rtii 
przekazano stosunkowo 
niedawno na cele lecz­
nictwa budynek 
Zdrojach, (p) .

22 minuty
żyt

nieczynnym 
sercem

MOSKWA PAP. W lnsty- 
tucie ch iru rg ii k la tk i pier­
siowej dokonano «kompli­
kowane! operacji w  cz:»*1e 
które] serce pacjenta t> lo  
nieczynne przez 23 m inuty 
-  zastapll Je aparat wtucz 
nego krątenla krw i. Dy­
rekto r Instytutu prof. Ster 
glej Okoleśnlkow operewał 
w ten sposób t- le tn 'f fo  
Misz« Anlslmowa r  Naga- 
danu cierpiącego na wro­
dzoną wadę serca. Pacjent 
byt w  klinice na obserwa­
c ji 2 lata temu. ale brak 
odpowiedniego aparatu 
sztucznego krątenla unie- 
m o iiiw lt wtedy interwencje 
chirurga.

OPERACJA Udała ■!« I 
obecnie tyc ia  oras adrowtu 
M ltzy  nie cagrala iadne 
niebezpieczeństwo. Byt to 
JuS 22 aableg dokonany w 
instytucie a utyciem  apa­
ratu sztuczna? k i tlenie.

Kuriera“
ze światowe 
sławy

wirtuozem
MatcużyńskiWCZORAJSZY ned rw ye ia jny  koncert W i­

to ld *  M A L d JZ Y ffS IO E G O  W Ftlhar-
m o iill BzczedfokleJ b jrl d la eK iectńekleb me- „ » „ „ a - p e łn e c i  
Iomanów eenaeeją a rty it jc z n ą  n a jw le k iM f.  • n a  U rO C Z Y S lO S C l 
ferm ato. Koncert d o c ie k li ,1 , w y ją tkow o u - ■* C  I g f i n  
r o c ir i tc j  opraw r: tnakom ltom n p la n lid e  to -  | « j  l C L I Q  
w i n r i i j l i  w te lkft ork iestra  eymfonleina, *  — _—

tisassafea^r^1- M  ^  Technikum
USŁYSZELIŚM Y dwa M WllNIliCZII# -

koncerty fortepianowe: S . " r in m  dla .tadeatów  F n e r 0 e t V C Z I I f i £ O  
F -m o ll Chopina l  A - d u r  w  Zakopanem. We wszy.t- W I I * 8 W
L isz ta . I  słuchaliśmy zaULaUłowano
ich od początku do ko l
ca z tą  napiętą nwagą. t u newet tyra. którzy ale bu ZZK, odbyła się uro- 
iaka  s iw i  z« w iz ie  sic “ «sil opuścić lóśek. Ne czystość 15-lęcla Tech- 
« TO fcpen . jłew neąo n " tun l M e c h .n to o -E -
wirtuoza. A le  ile  było  obsiedli e'atradę z  Żako- nergełycznego w  Szczeci 
serdeczności na sali. penego wywiozłem nie- nie. Na uroczystość przy 
na jlep ie j świaderą d la - g g g * “ :. W  prrebyw ający obeer
gle brawa, zmuszając« wiczawską Rarend«. gdzie n ie  w  naszym mieście. 
Malcułyńsklego do w ie  powiula mnie kapela a6- słynny polski pjanista 
Io k ro tn .ro  b tonw .n l* 1 W ito ld  MelcużyńskL
w racani* oe «'.radę. mi, ■ e.wnych a t.d r.c-

Ueb . « « « _  * w  ntęto l o l(e jak ie j ra
W ITOLD M AJ.CO*YSSKI A  PROPOS > l.< .a .k k k  S ^ h U L im  ^ ! f i !  

zaMera się do tych p ia n i- czasów — ciągnie dalej W l- 1 ecnnucum  1 dy re k tO - 
ztów. k tó rych  każdorazowy to ld  M atcu tyńsU  — byłem r t y  d a w n i 1 ob ecn i ZO- 
przyjazd do k ra ju  ^ yw o - bardzo szczęśliwy, te p r z y  » ta li odznaczen i G ry  fa ­
lu je  pogoń za b ile tam i 1 to  padł m l »szczy t udziału P n m r j. lH m l r t«
nie ty lk o  w  trodow-zku w  koncercie a okaajl ra ‘  P o m o rs k im i. Do 
melomanów, ale rów nie* ue-lecla Konserwatorium  sz ta nd a ru , u fu n d o w a n e  
całym . «» roko  po jętym  Warszawskiego. orze® k o m ite t ro d z l-
środowlaku artystycznym . ¡C li « b i t
gest w  Jego sylwetce 1 -  j * k  wspomina Pan »aU ^ c ls k l  j  d y re kc ję  szko ły
grse coś urzekającego, co studenckie? U  kogo Pan p a m ią tk o w y  gw óźdź 

studiował? Kto razom z w bU  w ś ró d  n ie  m ilk n ą ­
cych I  w iernych w ie lb i- Panem uczęszczał do Kon- „ „ . u  
c ie li. serwatorlum? cycb  o w a c ji zgrom adzo

r.ych na sa li gości 1 ucz
W  PRZERWIE bon- ___ . __ M n lów  — W ito ld  M ałcu-

Na zdjęciu? W ito ld  
M ałcu iyńak i w b ija  pa 
m iątkm cy gwóżdŁ uj 
drzewce irfandaru.

certu Małcużyński zna­
laz ł chw ilę  czasu na 
rozmowę z „K U R IE ­
REM SZCZECIŃSKIM ".

— Gdzie Pan koncertował 
w  okresie <l^el»cvm nas 
od ostatn iej w izy ty  w 
Szczecinie?

— Po w yje ids le  i  Polski 
spędziłem miesiąc na m ię­
dzynarodowym konkursie 
muzycznym w Brukseli. 
Potem w ystępów .!rm  w 
Europie zachodniej, (m.ln. 
w L o un n le  I Basylel z or- 
kiettzą F ilharm on ii Naro­
dowej), następnie w  A- 
m eryer Południowej przed 
publicznością Uruęwajn. 
A rgentyny, Chile, Peru I 
Wenezueli. We wrześniu 
udałem się na festiwal do 
Edynburga, koncertowałem 
w Londyn’ * I Innych m ia­
stach Anglii. Wreszcie Pa- 
ryś. dsleslcó dni odpo­
czynku l . „  Polaka.

— Jak przedstawiają się 
Pana plany koncertowe?
■— W caśsle pobytn w kra 

Ju dam tym  rasenv k ilka - 
ba I cI« koncertów. Pierw»

fDokoicaento na «to t) ¿ ^ ,1̂
( r i)

Chnos w  Waszyngtonie

Heiter niezadowolony
ze  spotkania

Kennedy -  Allan Dulles
WASZYNGTON (Inf. Wl.)* W WASZYNGTONIE mó* 

Sekretarz stanu Ile r te r  w l alę. te bezpośrednia 
w ydal zarząd/enlo zakasu- przyczyną wydanego ż a ru  
Jące pracownikom adm lnl- (lżenia było spotkanie Ken 
tlr a c j l  udzielania In form a- nedy’ego z Allanem Dul- 
r j l  przedstawicielom pre- lesem. Szef wyw iadu USA 
zydenta - elekta Kenne- — mimo zmiany adm lnl- 
dy’ego. Zarządzenie to ma t tra c jl — ma pozostać na 
na celu powstrzymanie swym stanowisku, nawet 
„chaosu" Jskl powstał o- »  kadencji Kennedyego, 
statnlo w urzędach cen« 
tra inych USA*,

Dziś Szczecin
gości
wybitnego
archeologa
z  USA

DZIŚ w  godzinach 
rannych przyby ł do
Szczecina w yb itny  a r­
cheolog am cryknński p. 
BOSCH-GIMPERA. k tó  
ry  te i ł  gościem In s ty ­
tu tu  H is to rii K u ltu ry  
M aterialne! Polskie! A - 
kadcmłl Nauk. W  go­
dzinach przedpołudnio­
wych zw iedził on szcze 
cińska stację archeolo­
giczna PAN, zapozna- 
ja r się z bogatym do­
robkiem  wykopalisko­
wym. odsłaniającym 
przeszłość Szczecina 
sprzed tysiąca lat.

WIECZOREM ma elę od­
być spotkanie ie  szcieclń- 
sklral archeologami, w  cza 
sle którego p. Bosrh-Glm- 
pera opowie o na jnow . 
Ł /C h  wynikach prac a r­
cheologicznych przeprawa- 
dzanych w  USA.

Jutro  p. Boseh-OImpera 
udaje alę do W rocławia, 
celem zapoznania się s 
pracą archeologicznych o- 
środków badawczych n i  

t  Urenie Dolnego Śląska, Jb)



STRONA -  K U * TER N r 11$ (M ît)

Wywiad
z wirtuozem
0>»*o4e»nJe n  i t r .  I )

— Lata studenckie w ipo- 
m in  il<  h m »  n  wrzru- 
»ien!em. ».’esylriu  się u 
pro f. prof. L t fe ld i t  lo r*  
csyitrklcgo. Tak «1« sla- 
ty ło , ia  s mcJ#go roerr.l- 
l u  w t<i 1« u l t lu  ro a n rrh  
artystów , w . In. kcm pory- 
to n y : W itold I  uto»latv«kl 
I AndneJ Panufn ik, Sta* 
fan Kisielewski, planiści 
Jan Eklsr t Jan B c r łly ó -  
akl ara« w ielu Innych.

Żołdacy Mobutu atakują 
ambasado Ghany

w Leopoldville
S ą  zabici i ranni

— 0*u»m , ale nla ima* 
ae aehla na to po iw o llt. 
Woloy czai staram ale po­
święcić na rozw ijanie wla 
soych araL-JętnoścI.

— A rzy  obie Pana eórr 
pobierają lekcjo gry  na 
fcrtep ian ie t

— t e n  tle . J»k to  ale 
m ów i, ty lk o  dla aleble. 
N!o zapowiadaj a ale Jed* 
eak aa wirtuozów. r r» -n *  
ku m oje j l  to ny  radotcl.

— Mam prarw M tlane ■ 
fcum će arty»tyetuo po i 
BelRtl. JTotnedll, Luksem ­
burgu, F ranc ji I  Porto«»- 
I l i.  Święta apedao ■ rodsi* 
ną w  Saw ajrarll. W no. 
wym  raka wybieram  ale 
ma koncerty aa Daleki 
Wsehód.

— Mam nadzieje, to Jess- 
cze n ie jednokro tn i* p rzy­
jadę do k ra ju . M o n t ore* 
sztą codât. Éo do Szczeci* 
aa p rzy je id ia m  a Wielka 
satysfakcją. Pabllesnotć 
•zriectóska Jeat wtpanlala, 
tn tuz ja ilycsn a, aerdocana. 
Grant dla n ie j a prawdziwą 
przyjemnością.

R O ZM A W IA Ł: K r-a

J A K  In form uje pntaa poranna, w  atolley 
Konęa doizio wczoraj do krwawych otarć 
między wojakami lane zyjaklm l ochran ia jący 
m l budynek Ambasady Ghany a żołdakami 
pu łkow nika Mobutn.

W NOCY z poniedziałku 
POWODEM porle - na wtorek <nUgn'ęto P°ro 

działkowych u - llk  w  zumienie w ■pr.wl. wnny
r AA -m M uiltn hw U  * n .  "w n la  ognia między io l- L * o p o ld v i l le  b y ło  t ą -  nsertaml tunozyjakłmt a 
darJe sam ozwańczego to łn ie rram i Mobutu. w ia* 
d y k ta to ra  opuszczenia domotć u  potwiordzona to  
K ona-. n  n o ,  ch a r ffć «**■ P«*z *en. Rlhhye. 
K o n ia  P ™ x , k tó ry  powiędnął, te  nigdy
d a ffa lre a  Ghany \ \e l-  nie d opuści do tezo. by 
becka. sterowano *w ah wobec dy-

„  .__ , . piomatów państw obcych
W  w yn iku  strzeionl- w Kongo, 

ny. jaka w yw ią za li się 
między żołnierzami tu  ^  OSTATNIEJ
nczyjsklm l a żołdaka- ----------------1— .
m l Mobutu. Jest k ilk u -  C H W ILI
nastu zabitych I ran- -------- —■
nych. M. In. poniosło
śmierć 3 żołnierzy tu - PRZEBYW AJĄCY w  
nezyjsklch. k ilk u  to- N cwym  Jorku prze­
stało rannych- Zginął wodnicsący «rady ko- 
również mstępea pu ł- m iaany  generalnTc-h*' 
kownlka M obutu. pu ł- Bomboko zdementował 
kow n ik Kokolo. wiadomości o śmierci

AGENCJA i m r m u  In- .1 *
formuje, ie  dali zoatanle • ' W  pułkow nika Mo 
prawdopodobnie osiągnięte buto. Jak rówrależ ta- 
f f ? a ? a 7 ^ w łS H ^ i.? r tn i Informacjom,
dowódco srolsk Ghany, ge- nredlug których podczas 
n*-ra’em Aloxandrem. a strze lan in* wokół atn- 
a ^ ja ln ym  doradca WOJ. basAÓT Ghany w  Leo- 
ikaA7 m ONZ w Konzo, „ n i j - i n .  __,«,» rannv cm. Rikhf# w sprawi# ary PwaTUle. zestal ranny 
Jardu Weibocka a Konga. pu łkow n ik  Mobutu.

»EE/KUmERA
ZA N O T O W H Ł

r 7 NO w i j  trag ie iny  wre- 
padekt Wczoraj o god*. 
II.w  na ul. Bolesława 
Krzywoustego wpadł pod 
samochód przebiegnąć 
przez Jezdnie 7-leint Zbi­
gniew ZIELIŃSKI.

Dziecko zmarło w drodzo 
do szpUaJa.

PRZY «biegu u lic  M ał­
kowskiego t A l. Piastów
rczaraj około godz. SI sa­

mochód dę ta  rowy ..STAR 
— jo -  zderzył alę t  tram ­
wajem l in ii ..Z” . Na arczc- 
te ie ofia r w ludziach nie 
było, rhoelat samochód 
w yw rócił alg do góry koła­
m i.

TAK7E w dniu w croral- 
azym w  s.-czedn -  Dąbiu 
przy ul. Słupskiej zapalił 
•le atóg siana. M im o na­
tychmiastowej pomocy Stra 
ty  Pofa rre j. alano uległ’  
całkowitemu spaleniu. Siza­
le ob; i era ale na ok. ICW 
U.

D7IS po południu bgdflo 
chmurno, terrp. od l do 4 
at. c . w ia try  <j«ść « iire  z 
kierunków poludnlowo-
warhcdntch. (rg)

Szpieg z paszportem 
dyplomatycznym

Pomocnik nitnehe 
lotniczego USA w Moskwie
w yd a lo n y  z ZS R R
MOSKW A PAP. Jsk 

podaje 22 bm. agencja 
TASS m inisterstwo 
spraw zagranlczn. ZSRR 
opublikowało oświadczę 
nie. które stwierdza 
m.inn., te  21 bm. pole 
cilo  pomocnikowi i t ta -  
chć lotniczego przy am 
basadzle USA w Mo­
skwie — Mackdonaldo 
w l w ciągu 48 godzin 
opuścić te ry to rium  Zwłą 
zku Radzieckiego, po­
nieważ pracownik t*»n 
zajmował się w ZSRR 
zbieraniem m ateriałów 
szpiegowskich, co Jest 
sprzeczne z p raktyką 
dyplomatyczną.

M A C K D O N ALD  w
cmsle półtorarocznego 
pobytu w  ZSRR odbvł 
w iele podróży o cha­
rakterze wyw iadow ­
czym w  czasie ktôrvch 
niejednokrotnie usiło­
w a ł przedostać złtj do 
rclonów  w  których mie 
ś c łly  zic ob iekty w o j­
skowe. Został on swego 

czasu zatrzymany pod-

eza« fo to ę m fo w a n ła  c - 
b ie k tó w  w o is k o w y c h  w  
czasie pod ró żv  do  m ia ­
sta K u rh a n . Z n r ie z lo n o  
n rz v  n im  b ł env f r t c r r n  
ficz r.c . pr  k tó ry c h  b y ­
ły  u t rw a lo n e  o b ie k ty  
w o js k o w e  na t r a f ie  M o­
skw a  — K u rh a n .

MiN israeRTwa sp» ąw
ZAGRANICZNYCH 7-1RR 
u p rie d ia l#  Mackdonalda, 
U dsU U lro*c Jeco J ru  nic 
iA p u u r i ł lm .  Jcdrak — 
jak  »tw lcrdf» ®*«rladr»c- 
nic m la lt lr r itw »  ipraw  
sagranlrsnych 7.KRII -  
wspAinnlany p ra to n n ik  w 
H i lu jm  Haga u p f» * l ’ l 
SW% t iplr(OW łka tftla la l- 
notó w r ta t lc  natlępnzch 
p»dró>v w 7.1RR.

04**-:»dfrc*łlc i lw '* rd ia ,  
I *  Markdanald I I  pa ł- 
dd c rn lka  Sr. ro tta l ta lr iy  
maay p ra ri pe tm l w ojtkp- 
wv w rejonie rakw aicro- 
srania Jednostki srojskonej 
1 obiektu w ojskowero w 
po b ili u Charkowa. Usiło­
wał on przedstawię siebie 
Jako tu rystę iag ranir*ee - 
ro ..sW eduJarego”  oko li­
ce Charkowa.

W swlasku a tym i fak­
tami m in isterstwo spraw 
»»granicznych ZSRR zlo- 
*vta pzote«t w ambasadsle 
ERA W Moskwie.

n n n A N r
DII DRUKU

G O D A  i l  5 0

Dnia M  listopada 1M0 r. zmarł

Tow. Hugo Bolek
akto r Teatrów  Dramatycznych, długoletni sekretarz 
Podstawowej Organizacji P arty jne j I  zasłużony dzia­
łacz PZPR.
W  Zm arłym  straciliśm y człowieka o  w yją tkow e j p r t -  

• w n lt r  charakteru I nieocenionego Towarzysza.
Cześć Jego plunięci!

K O M ITET W OJEW ÓDZKI 
I  K O M ITE T M IEJSKI

e POIAK1EJ ZJEDNOCZONEJ
P A R T II ROBOTNICZEJ 

W  SZCZECINIE

Z  powoda śmierci

iow. Hugo Bolka
aktora Teatrów  Dramatycznych I naszego nieodżało­
wanej pamięci Towarzysza, tą drogą składamy wyrazy 
naszego najęfębzzego współczucia Jego tonie oraz ca­
łemu zespołowi Teatrów Dramatycznych w  Szczecinie.

K O M ITET W OJEW ÓDZKI 
I  K O M ITE T M IE JS K I 

POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ 
P A R T II ROBOTNICZEJ 

W  SZCZECINIE

20 listopada IDóO r. zmarł

Hugo Bolek
ak to r Państwowych Teatrów Dramatycznych 

w  Szczecinie.

W  Zm arłym  straciliśm y cenlonero aktora oraz zasłu­
żonego działacza kulturalnego 1 społecznego.

Cześć »ego pamięci!

W Y D ZIA ŁY  K U LTU R Y PREZYDIÓW 
WOJEWÓDZKIEJ I  M IEJSKIEJ RADY NARODOWEJ

W  SZCZECINIE
3733-K

__warsztat. ________
nie j u wlafeleieta po- 
aeojl w  oko licy Pogod­
na. O ferty: R.uro Oglo- 
•reń. pi. Hołdu Pruskie­
go I  na n r DM. lOItó-O

PRALNIA Chemiczna -  
ra rb ia m la . Boh. Wer- 
sta ary 7 (blisko Mtrlrie- 
taneze) czydcl odzie! ł 
fu tra ©raz farbuje» na 
wszystkie koło fy- ajyb- 
ko. terminowo. a&!i4nfe. 
■Zaplata przy odbiorze.

IZJłZ-O

HATRTMONTAL.V*

IM  M ATRYMONIAL­
NYCH ofert otrzymasz 
przesyłając 10 rlo tyrh  
zna e tka ml. „SYREN­
K A -. Warszawa. Elekto­
ralna U. ZłdJ-K

»O TOCTKf. iJ iw a "  tSJ 
cem oraz m otor do lo- 
d*l ..z tr*  nowe tanio 
sprzedam. Heleny Z-f- 

10174-G

Sędziemu piłkarskiem u

ob. Stanisławowi Filipowiczowi
g powodu zgonu Jego żony 

‘ - i .  P. A L IC J I

tą  drogą składają najgłębsze wyrazy współczucia

* *  v  ZARZĄD Ł  K. S. J iW IT "
< D Z IA ŁA C ZE  ORAZ ZAW ODNICY

PIEC e. o. •  m kw.. 
parkiet bukony. J kom- 
pie ty kan i sprzedam. 
Teł. Zf-M. 1Ó1IZ-G

KROWĘ sprzedam. K rre 
liowo, Szeroka *7-ł.

10114-0

SAMOCHÓD „rut" HM 
sprzedam. WladomoiC: 
A rm ii Czerwonej 11-1.

1W1J-G

POKOJ s kuchnią, front 
zamienię na 1 pokoje 
» kuchnią. Dobrze do­
płacę. Kapttaóska lo -n  
od godz. 1S.M. 1M14-G

PracoMmcy Pdfzïikîuai?î
DTfOCH kierow ników  aktopów I dwóch apeso- 
dawców (do srapólBoJ odpowtoditalaatcl m ale­
rtai n r J) do sklepów dwuosobowych, is  sprze­
dawców (S dwójek do wopólnsJ odpow ). do pra 
cy w »klepach d y lu r r v fh  aa lereale m. gzeseel- 
ns sstrudal aatychmlast M iejski Handel Dęta- 
lle rny A rt. *poz. Szeteda fo ludn .e  u l. Dwór- 
cowa ta, pok. f i .  Wymagano wyksitaleen'.# 
Średnio łub  zawodowe. Szkoła rawodowa lub 
poditawown se »taiem pracy w handlu.

zne-R

1ZC7CCINSRA l:o ra a la  Remontowa zatrudni 
In ipektora saopatr/enla s wykatta'renlem  w yt- 
i t t n ł  lub  Średnim lerhn letnym  I p ia k trką  taw o 
dową w prremySle atoesnlowym. w sak ro le  Im ­
portu ora t wytworów prsomysiu mauyno>»eco 
otsa « tryprów  na kierow ników  Jednostek pty- 
w rja ryeh, 3 palaczy c. o. I księgowego de Rek- 
e jl Rarhubv. Podania wras s lycłorysem- I od­
pisami dokumentów naleły k lorow af do RHahi 
Kadr See»—t^sk'e i »iocxnJ Remontowej Sseze- 
ela, ul. Ludowa I) .

3731.K

ZGODY

ZOtmtONO >RUytnseJc 
uherplectaniową wyda­
na pries UPK na na- 
bwUJlo ‘Bailaa suasuk.

Tadeusz RtuczknwokL
SscieeVn. ul. Włodkowi­
ca » m. 4. 1M13-G
7OCBI0NO leRttymac;« 
studencka wydana p r t* r  
Por.tacluuka gtczeeló-

_______________  10324 -0

7.GIBIONO lefttvm aclc 
7.7PP Cher. wydana 
prrer M W *  re  nazwi- 
sko tadanta Radutsks.

14321-0

3 INŻYNIERÓW tu k  techników o «perJalnoSM 
dregowo-motiowej r  d 'u |o le tn |ą praktyką, opa- 
»stera na wal drogowy, wymacana d łu g o le tn i 
praktyka eras uprawnienia. 3 c le tll s uprawnie 
ntami cte ladnletym l oraz t le rhn 'ka .e lo kttyka  
ze tna jom o irlą  u r 'a tie ô  e lektryrtno-m eckaalc i 
aycb. zatradni natychmiast M ie jski 7araąd 
Dróg i  Moaiaw w S tr.e rln ie . pi. Dslartyd- 
•kiego I, pak. m .  W j^ag todzta la  de omówla-
ala oa aaJtJici* m«-K

MAŁŻEŃSTWO % dwoj­
giem dzieci po im ku je  
pokoju (ewentualnie r 
Kuchnią). Dzielnica o- 
bojętna. Zwrócę koszty 
remontu. Zaleskiego
2a m. 3. I0317-G

• POKOJE z kuchnią l 
łazienką w Sródmle«c'u 
zamienię na 2 pokoje 
z nowego budownictwa. 
O ferty: B iu ro  O«los»»rt. 
p i. Hołdu Pruskiego t  
na n r  13*1. IM lI-O

sublokatorskiego na «• 
kres pół roku. Ofertv 
Bturo Oflosrert. ol. Hol 
du Pruskiego •  na nr 
I3*ó. l#JI*-C.

PR7YJMZ na pokój ma­
rynarza pływającego.
Nzczccln. Rew. Patdzl-r 
ntkowej 34-1 od godz. 
i*—jp. iMîa-*ï

o n sT Ą p n ; pokój ft 
p rn m ilno w arlo  dwojg. 
przedszkolnych dziert. 
WladomoW: Leszczyń­
skiego 3«. 15Î2I-G

Kr.KKONF.N 
ZI.O EYL W IZYTĘ ciiRUszczowowr

•  MOSKWA PAP. Prany- 
dent F in land ii l ’. KekkontR 
t łożył uczora j w liy tę  p n o - 
woUnlrgątemu Rady M lu l- 
strów ZSRR N. ChrtmerowtP- 
tr i.

Jak po ia je  agencja TARS* 
ChrutrcTou- ofiarował Kekko 
nenowl pudełko cygar hąwań 
•kich. N. C hrus ic tow  pa- 
trlrdg fa l przy tym : „K o rzy­
stając r r  szczodrohlitrośęl F l- 
dol.t Castro, częaluję moich 
fińskich przyjaciół**.

DELEGACJA •
RADY NAJW YŻSZEJ ZSRR 
U D A ŁA  SIĘ DO GW INEI

•  MOSKWA PAP. Na sa* 
p ro tz rn ir zgromadzenia na­
rodowego Gw inei udała się t  
rew izytą do Konakry dolega- 
r j. i Radv Najwyższej ZSRR. 
Delegacji pnew odnirzy rzJo- 
nck Prezydium Rady Najwyż 
azrj ZSRR L  Kapltonow.

Z M IA N Y
W B IA Ł Y M  DOMU 
PO 20 STYCZNIA

•  NOWY JORK PAP. Czło­
nek korniajl łącznikowej, któ 
ra pros-.adzi obecnie rozMo- 
wv z przedstawicielami adm l 
nU lrac jl F.Łsenhowera w i p n  
wie przejęcia w ładzy prze« 
p rrm le n ta -r le k ta  USA. Joh­
na Krnnedv*ego, C lark C llI-  
ford oświadczył wczoraj na 
konferencji prasowej w  Palm 
Reach na Plorydzle. że przy­
szły prezydent Stanów Zjed­
noczonych. kiedy 20 stycznia 
nrzyszłego roku obejmie w ła ­
dzę. poważnie zm n le jn y  per­
sonel w  B iałym  Domu. Ken­
nedy zamierza również znieść 
stanowisko pomocnika prezy­
denta. Obecnie stanowisko to 
zajm uje W ilton Persona.

W IZYTA PREZYDENTA 
G H AN Y W M A L I _ '

0  K A IR  PAP. Prezydent 
Ghany Kwame N kru a a h  
przybył wczoraj do BamaJio, 
gdzie zatrzyma się S do i z w l 
sytą o fic ja lną na zaproszealo 
prezydenta repub lik i MaJI 
Modlbo Kelta. Obserwato­
rzy twierdzą. U prezydenci 
Ghany 1 M ail omówią pro­
blemy dalszego zacieśnieni* 
współpracy politycznej I go­
spodarczej między obu pań- 
* twa ml. Omówiona ma kyó 
ro u n lrż  ip ra tta  udostępnia­
n i*  republice M a il portów w.

H f PRZETARG OGRANICZONY

na synoóa l l u im b a ts  d -ła row ego 
aCbovrotat—Canada" S.7I t, s iln ik  nr. 3SSIK3 

cena wyw cław rss lł.aas ci. 
ogłasza

SZCZECIŃSKIE PR7.I.DS7gBIORHTWO 
OBROTU PRODUKTAMI NATTOWVMI „C P N " 

W  SZCZECINIE 
u l. i t n .  Sw lare ifwsklego 3*. 

r m u r g  oóbędrie się w Salu 7 grudnia 
1*4# r., o  godi. l.sa w tso sc łn le . p n y  ul. 
Oórnoitąskloj 13,13 aa tarenlo składu dy- 
• irybueyjnego „C P N " nr I ,  gótle m olos 
oglądać pojazd w dwóch dniach popn rdra- 
Jtrycb  pnetarg. Biorący ud tla l w prte largn 
w inn i afojyę w katle P riad ilgbio rsiw a wa­
dium w wysoko*c| 14 proc. ceny wywoław- 

c u j  aa jpw inlcj w pneddziaA przetargu.
Dyrekcja

3733-K

CNIWERSTTET ROBOTNICZY Z MS 

A l. Wojska Polskiego 71

W ZAW ODACH! M STAIO W YM  .

ELEKTRYCZNYM I KRAW IECKIM

Oplata sa cały k a r t 4M sL

Oszczędzaj w PKO
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To była 
udana 
impreza !

Laureaci V I  Sw iato- 
łcego Festiwalu M łodz ii 
¿U i  Studentów, M ary - 
chi Godziasztcilł, Kon­
stanty Makaridze i A m l 
ran Ebralidze w ludo­
wych piotenkach gru- 
fińsk ich .

Zwycięski szturm
artystów moskiewskiej estrady
do serc szczecińskiej 
publiczności

D U 2E  BRAW<? •■•le- KO zdumiewa! szczeci­
ny sie Zarządowi W oje- n laków niew idzianym i 
wódzkiemu TPPR za Z3 dotąd sztuczkami z ga- 
protzenie do Szczecina tunku  tzw. ..czarnej ma 
g ru p y  trybifnyeJi o r fy -  p i:'', a zręczna L U D - 
stótc .moskiewskiej e- M IL A  M A C H IN A  bu- 
etrady, w  rym trie lu  dzila podziw swym i 
laureotó w V I S iciato- żrnglersi^m ! ewolucja- 
wego Festiwalu M l o- m{ z w ie lobarwnym i ta 
dzieży i  Studentów, lerzami, p iłkam i, krąż- 
T rzy występy moskie.v kam i itp. 
akich gości w  sali M istrzowską' prą na 

"L*.e*,y j* CZJk cymbałach popisywał na jbardzie j udanych .m B E N IA M IN  BCR- 
prez typu rozrywkowe- X OW ICZ (przepiękne 

b y lv  zwłaszcza wariacje  
T L L M M E  zebrana pu r%nule na motywach

H .c tn o łi.  u e tn ó ln ie  „T ro jk i" ) . u ta lm tm -a - 
ru raco  oklaskiwała lr ,o  nv A l-ksandcr A K I-  
w okolno-m i.zyczn,. u-» M IE N K n  zbierał ra js i-  
^ n u . ,c a  o ra a la o W ^ iru  ^  .dw^ k , B  
n u k ł f  p lą M  I l i łk w a . a k:0' r d50n. ,  (naj „ . ;cc, j  „ „  
oo (,(, m rlo ili/Jnr laaso rtol)a, si r z a ,ktm:i k | j
z tekstem po'skim Polonez Ogińskiego) Is 'l/nn j/ Podm otkiew -
»ki zmiarzch" w  i«ru>cu „  balrton-a: LU D M t 
To«vJ»k;m- P iłk n e i a n i-  LA  m if .r z a NOWA 1 
T-nsk;ej solistce M ARY BORYS 7 D \N IF W IC 7  
C H I G O D Z1ASZW IU ^ V c f y i .  z a io m T  ”  
♦ o w .n y tz y ll na * ! ta - .  m anI „ u „ k r - , n ll!tro  
ra rh  wyrO iniani a r ly ic  ¡owe Pre lud ium  Rach- 
C ru z -ń ik lr l R -P uW ki man!nowa W SZYST- 

K IM  solistom dyskretnie
E PR ALID ZE I KON­
S TAN TY .M A K A R I­
DZE.

wreszcie doskonała pa-

Ruchlłtra Jak iy w e  

akompaniował na fo rte - ,rcb r0  Ł a im ila  Machi- 
p ianie koncertm istrz P»'»“ ’ ' 1'  *»»<<<"■
rilh a rm o n ii Moskiew* 

Potężny baryton W IK  skiej. M IK O ŁA J P IE - 
TO RA B I ESI EDI NA po TROW. Dowcipnym  ..za 
prostu rozsadzał m ury powiadaczem" był T y- 
aali ZBM. Śpiewak w y - moteusz GOWSZ, który 
konał nastrojowe pies- b. inteligentnie łączył 
n i radzieckie, a na bis cał ośó p—>granvi tzw. 
włoską jerenade. słowem wiążącym.

Iluzjon ista  z Rostowa
BORYS SUPRUNIEN- (lcr-ą)

Mieszkań wciąż mało
-  a zakładowe fundusze
nie wykorzystane

PRAW IE wszystkie zakłady pracy Szczecina nych fabrykach, m ają- 
dysponują kwotam i, które mają być wykorzy- cych już do dyspozy- 
• tarte na budownictwo mieszkaniowe. Są (o za- c ii pewne fundusze 
kładowe fundutze mieszkaniowe uzyskiwane z mieszkaniowe, nie było 
obowiązkowego odpisu jednej czwartej t. iw . o- osób potrzebujących 
gólnrgo funduszu zakładowego przyznawanego mieszkań, 
przedsiębiorstwom z końcem ktideg»  roku.

Warto wiec. by rady
NIEKTÓRE fab ryk i. *i« też tendencji do robotnicze i zakładowe 

szczególnie duże. rozpo „c iu łan ia " z roku na ruk wszystkich niew ielkich 
rządza ją dość sporymi pieniędzy stanow iących przedsiębiorstw Szeze- 
kwotam i i zużytkowuja ZFM. «-Ina. m a ja rrch  w idoki
je na budowę własnych TĄK np „puperfAsfaf na uzvakanie * końcem 
domów mieszkalnych. n* rTomadrii ju t «ko o i mi br. funduszu zakłado- 
Tak Jest np. w  Stoczni liona rtotych i dop.ff,, i«- wego. zastanowiły sle 
im. Warskleao. K ilka  ¡ ‘. ‘. . " “. " . .S u '¡ '. '“ o la S i l i  n l l i  *>■"■ « Y  » m la . l 
domów wybudowały już Zi motu w^ C|j„Ti iwiytkA- ciułać, nie lepiej było- 
za swój ZFM — żydo- wanta tej <um>. podohnir b» wykorzystać go dla 
wieckie zakłady w łó- w Fakryc* cukrów i ,a pewnlenla załodze suk 
k.en sztucznych * £ * ? & & &  t7 r * 'V i  co.vwnle. eo roku. Jed-

W  przedsiębiorstwach t 0* ' 1 mu>  •'« ne*° *  d w u  mleszksń.
turh \a s rv t- y d " ,k  " fla ł JeMf7* ,a i* Wobec trwa »ącegn wciążtych dąZet..a do zasno- n łj * ,c v i]i. .% prrecier ««> L i —. i , .
kojenia potrzeb miesz- na było J* wykony» * ir,,C 7« zlodu mieszka- 
kaniowych załogi u w i­
doczniają się zarówno 
nrzv podziale rocznego nt mleitkaalowych. 
funduszu zakładowego

Jeszcze g ło d u  mieszka- 
hy ezęirtowót. na p i- nlowego t ru d n o  sle bo- 

SvrTkJ. 41.1 robntnlkAw »». w i r m pogodz<Ć Z fa k ta -  
p łu ja ry rh  •!» 4« ip iM r  -m l nie wykorzystywania 

pienledty przeznaezn-
budowe mieszkań TRUDNO bowiem Da ^c* °  *a ,Pok°J®

orzeznacza się tu  zw yk przvptiszrzać. by żarów 
le wiecet niż przepiso- n0 w  tych 1ak I 
wą ied.ną ezwartą). jak 
1 możliw ie szybkim i 
racjonalnym  w ykorzy­
staniu posiadanych pie 
niedzy.

„C IU L A C - c z y
ZU2YW AC
SUKCESYWNIE?

O wiele gorzej przed 
stawia się ta sytuacja 
w małych przedsiębior­
stwach. Tu ta j fundusz 
zakładowy przeważnie 
nie jest zby: duże. Pro 
porcjom ln ie  małe są 
wiec też odpisy na zakła 
dnyye budownictwo m:c 
szkaniowe. ’ »’ le- wch^jłzf 
tu  wiąc w* rachubę Od­
rębne budownictwo d a ­
lece nie wystarczające. 
Mogą jednak zakHdy 
te wykorzystywać In ­
ne' formy* uzyska n i 
mieszkań dla swych za­
łóg Np. budownictwo 
międzyzakładowe, spół­
dzielcze ito. W w ięk­
szości n ie korzystają 
jednak z owych form  
I w rezultacie fundusze 
mieszkaniowo pozostają
nietknięte. Przejaw ia

Danuta M A ŁE K

HELIKOPTERY
w służbie p-poż.
tu Szczecińskiem ?

I B I ÍG IY M  ROKI/ prze rlnpo /aron^. r»-rn!«*
m d sraj. k lete rktm . lukel- 
•k im , r /rn o w tlf im  I r i - ł r t i  
b la 'm ia rk lrc °. ukarał» «1« 
h fllko p ie ry  prim ara ł lu ib ^

Dziś
wtorek morski

DZISIAJ W •tuSaarklm  
k lu b a  „P in o k io " pr<v ul. 
n»h. W a n ia n y  łS odJ<4na 
«Ir „n ta re k  morakl'*, po4- 
rtaa którego dyrektor PZM 
— Witold MAI.ŁCK I w y ilo  
•I prelekeJe pt .. llo m o ] 
oSrodka po no no -łe B lu fon r 
go w Saeiaelnie**. Na ten 
a lrw a tp lln le  ln ie re tu j« r>  
oderyt, Towarry»two W!a- 
d ry  P ow tfrrhnrJ  r a p r in  
• parerrrA itno  natrega m!a 
•ta. W itep w a'ny. iw ii i )

Alert na nabrzeżach

T ru d n a  jesień
portowców

NIESPRZYJAJĄCE »«, otwartej. rezerwując
mlejaeo pod dachem dla 

w a runk i a.mosleryczne takich ariykuiow jak eu- 
u trudn ia ją  portowcom k i * r itd. 
rtczeclń»k;m wykonanie X  w«**i<k»rono not* ro-
, . a j j  i___...... .......... hotnlkAw portowych o IM
zsdan IV  kw arta łu , w  , „pawnlano »OM* atalą rt 
k*<.r.vm plan przeładun serwą w w ytokM ci ms o- 
>ów* }e$t nie ty lko  o 35 **b- 
proc. wyższy niż w in a  . .
logicznych m .c .l^ a c h  t  T rudno łc i portu poglę _____ _____________...
103# r.. ale dorównuje b ian*  t;ł  częstokroć J lenników  programu kościoła, 
niem al prze-adunkom P f^ z  firm y  spedycyjne 
przewidzianym  w  por- nie godzące «.ą. w  oba- 
e e w 1970 r. Aby po- w!e 0 *w *  efekty finan- 
słołsć tym zadaniom po- sowe* n*  przeładunki 
< jj^io w porcie szereg w  re lac ji wagon — m i 
k n k ó w  zabeipieczają- «łaz.vn — statek lub od- 
eyęh. w rotnle, a ty lko  bezpo­

średnio statek — v/a-

W SPOMNIANY w  poprzedniej c iąśd  tego ar 
tyku łu  (zamieściliśmy go wczoraj) ks. Ryłko w 
Jednym z referatów poświęconych „walce z 
neomaltuzjanlzntem" wśród re lig ijnych  argu­
mentów na rzecz konieczności uwzględnienia sta

Rozsądek
nowtska h ie ra rch ii kościelnej w  sprawach uro­
dzeń I wielodzJetności — wymienia następujące:

t. Wftkaię na odeawanl* się pewnej leka rk i w araaw  
•k le j do pacjen tki: „N I*  uroćailabym radnego dtiee 
ka, gdybym nt* rodiJla Ich dla nieba".

t. „n u ra  w Opatrzno** Bola — która pamięta o 
ptakach nleb.e«klch I lilia ch  polnyrh I bcd rlr pamię­
ta* I a  Chlebie dla dslrcka, •  ubrania, o  allaeb dla 
matki**.

Być może argument ten Jest t  re lig ijnego
punktu widzenia uzaiadniony. Al© jego zpołecz 
m  skuteczność Jest niewielka, podnietą dla po­
stawy „heroicznej" być nie może. Wśród stu lu ­
dzi w  Polsce zaledwie ośmiu wyraża przekona­
nie, zbieżne z poglądem szerzonym przez ks. 
Ryłkę i tych którzy twierdzą, ż© „skoro Bóg dał 
dzieci, to da i na dzieci". Procent ten odpowia­
da zapewne ilości rodzin o srezególnie wysokiej

J ilości potomstwa 1 odpowm di też vr tej dziedzi­
n ie  prawdopodobnie liczbie zdeklarowanych zwo

______ ykasala.
ty tkę  Tl pene, oedhi wterrarych pntrpta n  » rg lfdó w  
moralnych notow ani* 4r*dków »ntykonrepeyjnrch. *J 
nroe. nammla-t n l* w!d»l w i»|rh nie el**o. Aw l**ry 
ankiety atwlerdxtli, ł *  nawet wśród In d ii »Pnie iw t* -  
rtnvch s relíela ty lko  U  »roe. popiera atanowttke 
ko ir lo la  w te j «prawie.

Wszyatko wskazuje, śe pewtreehn» nawet 
wśród ludzi wierzących odmienność porlsdów 
od pnelądów reprezentowanych n rro i kościół nie

V  W ekreel* prtewwrów gon. 
leatennerh aieibędna je tt  N a le iu  przyp itfsczaé , 
w  psrrle Jak cajwlęinaa po Á Tro 'u m  enie trud ne
■wtbrieknja ^kładowa. W “ f  r r 0 * ,,m  fn j e ------ --------------------------- ---------- -------------,
t y n  retu iderydowann wy s y tu a c ji i  to rtu  zwyc lę -  \  sic uzasadnić Jedynie oz ię b ło śc ią  retigM ną 
k e t iy a a c  labor barkowy. j k o n tra h e n c i zd /i-■ 1  ( ty m  b a rd z ie j, że po g lą dy  a p r re r tn e  z ko śc ie ln y

sh »n a ile kontrahen będą j ię  na u s tcp s tw a  \  m i w y ra ż a ją  ba rdzo rzes lo  lu d z ie  n a w e t tz e te -  
niezbędne dla um o cn ię  ¿ g ó ln le  re l ig i jn i)  I nl© da się ró w n lH i w y l lu m a -dó f to d y  na ikladnwa

Wyttumacrenie • rozbieżności między atarnwl»kle*n 
przedstawicieli kleru. ■ postawą rnacznei c*»śn spn- 
leczeńatwa tr»eb* szukać w innej dziedzin!*, przede 
wszystkim re i *v atale pnik-.ępujacym p:ore»le oddala­
nia *ię opln-i ogólrospołe-rnycti w  omaulan>ch »pra­
wach. od •ta tys lyc tny rh  te r doktrynatn> ch j» -ain. 
nych prred k ilk u  tv*ia>'aml la». Poglądy te niegdyś cb 
warowane hy ly  prawami paó*twowym1. co 'im ozllw l 
In im  »kutec/noś* w »pnfr*rnym  fi*nkrJonowaniu n i 
rrccz tn a ty tu ril wyznantor.ej. r.a rzecz interesów k.» 
ścinla. Później, gdy w konsekwencji rordr1sl'i koieln- 
la od psćstwa w dnbl- r -w o lu c jl burłusry)-lo-demo- 
l-ratycznej. kościół zo iia lporhaw lony tego św eckl»«- 
go fa tr ie n '* . eytuaeta sle z»"lenl»s. Sllnlejsre od na­
kazów kościoła (eres*o nawet r punktu w ldzęnlt reli 
gljneęo n.errorum lalych) ataly alę potrzeby osobiste i 
ogóir.oMpo!eczn*.

W  te j sytuacji wołanie duchownych o „hero­
izm " tam. gdsl* chodzi w  rn tn rl©  rzecz* o lnstv 
tucjonalne I doktrynalne In le rlsy  kościoła, nie 
może Uczyć na pozytywny oddźwięk wśród spo 
łerzeńslwa. Racje ogólnospo>czne maja dziś t  
reguły decydujący w p ływ  na postępowanie lu ­
dzi. Świadomość setek licznych codziennych 
trudności wynikających *  dysproporcji między 
w ie lk im  przyrostem naturalnym  a s konlecznnś 
cl wo’nłeJszem rozwojem gospodarczym — Jest 
tym  czynnikiem. k 'ó r *  s h r in s  nakazy postępo- 
wanln liczące nlę z własnym I i  ogólnospołecz­
nym Interesem.

Mogą być oczywiście 1udz:e. któn-ch <po«ób 
myślenia określany lest — ze względu na spo­
sób ż y c łi — Innym i przesłankami, al© trudno 
wymagać od społeczeństwa, aby myślenie ich sta 
ło się udziałem całego narodu. abv Ich racje u- 
względniane b y ł*  przez społeczeństwo na pierw 
szvm m ;c:5cu. Mamv tu  do czs*nienia ze sprzecz 
r^ś^ią , która najzupełniej tłumaczy ko n flik t mię

i „heroizm“
dzy kościołem i w iernym i, która uzasadnia ma­
sowy opór wierzących przeciw nieżyciowym 
dyrektywom  duchownych — ludzi, w  których 
przecież te d jre k ty w y  nie gedzą swymi koniek- 
wencjami.

K tTRICff -» STRONA %

Poznajmy się

dsly ca.koM ln* r iM n il i  
■ ro * k f» J  laka form» e- 
r  h - o n >• p-pot. rain, «re* oms 
la l i t  sagran.ca.

N o w o n e ,nr »rodkl tg rr- 
n u .ii i o b ic rn a c ji ina.du.U 
coraz uiękas* u i t o io m -  
nie w prane-strasy porat- 
nych. U s .n rr .n » 4 lrm . de 
końca br. ka.d> p o n u i po 
•lada* będUe lącraosc ra­
diowa 1 •» ojcwodak.nl ju n t  
irm  alarmów o-d>s|H»/»c>J- 
nym . a ta k i*  l - l  w eiy w 
pAtklrci* poilugiw a* etę t».; 
da radiotelefonami. I im lr -  
.‘a te* prepo i>cjc aicby i 
w woj. t ic r r r ló łk lm  uru­
chomi* iluJbc obserwacyj­
na na hcllkopierach. atcie- 
gótn i* nad latam i, któro 
/.'jm u la  jedna r iw a n a  p«- 
w lerrchnl n^siogo woje­
wództwa. P om olllobv to 
•likw ldow a* l.eme I ko \i-  
równe posterunki p-poJ. I 
punkty doiorowe. iw lt)

t r ú ^ 1 aAtmo«M*n^n*h j í k  nifl dobrej opjnit tzcze \  ryć  „egol»»«tm *t u k  to sugeruj» niektórzy ksie /< > \ 
bp ; itk io  itp. na po w irrieb  CtńłWcń dokerów. (dm) ża, \ * * / W IESŁAW  M AKO W SKI

M gr Józef Ciepiela Jest dyrek­
torem liceum dla dorosłych przy 
ul. Małopolskiej. „Złapaliśmy** 
go na krótką pogawędkę podczas 
przerwy.

Studia pedagogiczne ukończy« 
lem podczas wojny w  Zurychu. 
Przebywając w  Szwajcarii byłem 
jednocześnie kierownikiem  pol­
skiej szkoły podstawowej zorg tn i 

a n r j w E grdvlllo  dla io ln le - 
iy  I I  D yw iz ji Strzelców Pieszych. 
B y li (o mol koledzy, gdyż i  Ja ** 
te j dyw iz ji służvlem Jako pod- 
i t ł r c r .  w stopnia plutonowego. 
W 1945 r  przyjechałem do Sic 
cłna ł rozpocząłem pracę w  szkol 
nictwie. Od 11 la t prowadzę II* 
crum  dla dorosłych. Daje m i to 
dużą satysfakcję. Już ponad SM 
osób otrzymało świadectwa doj­
rzałości. wśród nich w ielu woj« 
skow-ych. Obecnie uczy słę nl©* 
mai 650 osób w I? klasach.

Z okazji mojego 25-lecia pracy 
spotkało mnie ze strony uetniówr 
I grona pedagogicznego wiele mi« 
łych niespodzianek I serdecznych 
życzeń, za co wszystkim gorąco 
dziękuję.

— A Jakie są pańskie zalnlezw 
sowania osobiste?

M oją pasją Jest dokształcani© 
się w  pedagogice. Mam dwóch 
sanów — uczą się d o b ru  -i a to­
go Jestem dumny, (b) .

Wystawa TOPL
obrazuje wielkie
możliwości
pokojowego
zastosowania
atomu

N APISAŁ
fCOMENDANT M IE JS K I 

TOPL  f

PRASA ttr re r ló ik a  k llkskro tnU  la  
fe rm o* ala «poler icó łtw o nssieę* 
m ln u  o w y it»w ir TOPL uriad ioae j 
u pomleueienMch insj<.ująr> rn *łę 
pod kinem ..Ko-mn»** w S inecin le . 
/ a  Informacje i*  d i'gko je h iy : ..Gto- 
•a »»|" |  ..Kurierow i S/f7er|ó*kle.nu** 
Jak również lU ’i lu  I TeleuUJl k ic i* -  
rlrtłk lej**.

Pr«gniemy te i podiigkewaó ty  «a 
w izystkim . k tu riy  d»>>chctai św ir- 
d i l l i  wysuwę I jiod Ję lill »lę z aam l 
u w egami prze* wpUani« Ich do .JUO- 
te j księgi*'.

I t y i u m  TOPL zerganlzowrana ro*ta 
l j  _  J»k Jul InforjtowralUmy »p*l*_ 
r u i u s o  -  w iw ią tku  s X -le r|*« i 
U in le jla  TOPL w ..atzym pauaiwię 
1 XV rersnlra utycia broni atom anej 
im HimsiJiuę l Nagasaki. U yttaw a 
lorgaalrowana aos'ala ró w n in  i dla­
tego, by pokauc tpoicczertilw  u w 
tier»aym iakre I* środki tapada t 
środki «brony pried n 'm l.

Pamiętny rok ISU maiowej zagta 
$ d» ludno.cl mia»t ;apon»kich I poio- 
- «tal* i.m  »kb lk: broni atomowej w in 

n> bye o»tr/ezenl*m dla w«zyą.kJcn 
In d ii m iłu jących pokoj I dla tych. 
którzy dążą do wykorzystania ato­
mu ala ceiów ba .b a riyn łk lrk .

Jak w ie lk i* anUzcaeou m oi* p iky  
ntesc atom w yk*ny» tanv w bombach, 
r-k le .ach I pocUkaeh aM yleryjia lch 
w ykaru j* ob raiow * w p*»m«j częś­
ci w la» n i* wy, lawa TOPL.

tYyalawe lO P L  ukazuj* n i*  ty lk *  
środki napadu I obrony przed ntnal, 
a u  rów ni** co J*U paJwa*nl*J«M — 
aaatoaowrarlc atomu l i  c*lów poko­
jowy cn. L'kaznje dąłnc»c wykorsyala 
n.a atomu w medycy nt*. przemyśl*, 
iran,percie lip . Program wystawy 
w la le tlę  ściśle i *  »«koleniem w u -  
k ie« l* TOPL pcowadionym od itrw - 
-u  lal z za egaml w aakUdach pra­
cy I mlodilę>a r t irko tach lip . 
W szyilklch tych. którzy n l* *dwta- 
d r ll l Jeircze schronu pod „K ę p n a , 
» ra t" sachęcamy do tego gorąco. ,



m i n m

Drużyna Pobożniaka I

C o  z  tego m a klient?

Trampkarze
Arkonii
zakończyli
sezon
.. . la m p k ą
o ra n ż a d y

w  Św ie t l ic y  Hot»
la  Robotniczego p n y  ul. 
Bankowej odbyło tlę u- 
roczynte łjikończenie se- 
ionu »portowego m j-  
młodszych piłkarzy Ar- 
koa li. W lidze W im ph i- 
rsy  A rkonU  rajęla 
p r rw s ie  m le jice 1 « le j 
okazji k ierownictwo 
k lubu wydało chłopcom 

przyjęcie z ielone ze alo 
dyczy, herbatki i  oran­
żady. W czasie te) uro­
cz yitod ci 23 zawodni­
ków  otrzymało dyplom y 
I lerdeerne podziękowa­
nie k lubu za ofiarną 
grę. P n y  te j okazji I 
m y gratulu jem y, przeka 
żując Syczenia owocnej 
pracy trenerow i OSEŁ­
CE I opiekunowi tram  ły­
k a n y  p. MUSZEMU. CIO 
azy naa ten sposób trakt» 

wanla piłkarz» jo t  w 
leh m łodym  wieku. Po. 
awoil to bardziej l l v l  
ale zawodnikom z k lu ­
bem, eo nie często obec­
nie »potyka *le wśród 
starszych. Oby inne k lu  
by poozly w  Siady A r ­
ko n il. (k)

ZESPÓL P oboM aka  
1 rozpoczął —  ja k  w ia ­
dome tu rn ie jow ą kańe  
rą p ięknym  zwycię­
stwem  nad drużyną
TW F-u. W swym pierw  
szym meczu zwycięska 
drużyna gra ła  w  nastę- 
oującym składzie: KAS  
K1EW1CZ i  kapitan), 
KUPKĘ, K A R A S IŃ S K I 
{pierwszy z prawej) — 
zdobywca najw iększej 
iłcJci punktów  PON­
CYLJUSZ. MADEJA, 
TO M CZAK, COCEK  i  
LUSTIG.

Przy okazji przypomi 
namy, te  D Z IS IA J  O 
GODZ. 16.00 w  sali L ic. 
im. Mieszka I  przy ul. 
K. Pobożnego walczą na 
stępujące drużyny: 
»LEG IA”  — „ HASDLO  
W IE C ’, ZDR  —  „B ia łe  
B łyskawice", „A p riko la " 
—  „Łącm ość I I " ,  
„O rze ł" — „O M C H ar- 
lem", „T echn icy"—  ,A  
kw are ła" ł  „K ró l. Bawo 
ły "  —  „Dzikus” . (k)

Eksperyment gastronomiczny 
pod znakiem zapytania

PRZED K IL K U  dn iam i pisaliśmy, ie  Szcie- 
clńskle Zakłady Gastronomiczne Południc, prze­
szły od 15 listopada (Jako Jedyne przedsiębior­
stwo te fo  rodzaju w  Polsce), na nowy system 
rozrachunku gospodarczego, k tó ry  ma gwaran­
tować personelowi udział w  zyskach, a klientom  
— szybszą obsługę 1 lepszą Jakość potraw.

Naaz reporter zjawi i »1« 
11 bra. w ’gpttauracjl .A R ­
TYSTYCZNA-. Na podanie 
sapy czekał zaledwie 7 ml 
nut, drugie danie przynle- 
Ilono mu fo up ływ ie dal- 
tzych trzech m inut, po ! •  
m inutach zabrano oprótn lo 
ne talerze i po chw ili ke l­
nerka odebrała natetnoi* 
na poda law ie z góry wypel 
njoneąo rachunku.

Trzeba więc przyzna*, te 
sposób obeluąt uległ rady­
kalnej poprawie. Pod adre- 
*era k ierów n lrtw a reitaora 
e jl wysuną* można Jednak 
k ilk a  po walnych sarrutów.

Przede wszystkim lokal 
by l ta k  »labo oświetlony, 
*e s trudem udało ale ©d- 
cyfrow a* Jadtospli. Obrui 
n ienajczyścle jtry. Co na|- 
goisz« — ceny niektórych 
potraw ktsta ltow a ly ale po 
w v łe j dopuszczalnego cen­
nika.

Talerz zupy pomidorowe) 
x rytem  (receptura n r  l i t  
kon to w a ł 1.(5 zł. lecz zu­
pa była w odn^ta , a ziarn­
ka r r t u  udałoby ale zapaw 
ne policzy* na n to k i.  Kot 
le t schabowy aauto s so­
sem węgierskim  I tzw. ko­
pytkam i (receptura 111/11* 
kosztował I t  sl. a więc zło­
tówkę więcej n lt  orze widu 
Je cennik. Z k ila tk ą  recep 
tu r w  ręku uatalllUmy, te  
ta  łao e uleomaaiczonych 
klusek policzono l.U  zł.

Wbrew w vw1 esikom, ts  
obsłużę prowadzi tlę  sy­
stemem brygadowym, fa sa 
ma kelnerka podawała po­
s iłk i 1 Inkasowała nalet- 
no t*. A przede! Istota « k i

Spotkanie 
posłów 
i radnych
z mieszkańcami
Pogodna

W CZWARTEK 24 bm.. o 
godz. U , w sa’ i Szkoły 
podst. n r •  przy u l. Rataj 
czaka 33 odbędzie »le spot­
kanie posłów na Sejm I rad 
nych wojewódzkiej, m ie j­
skiej i  dzielnicowej rady 
narodowej z mieszkańcami 
Pogodna. Na apoikamu tym  
posłowi* i  radni złotą in ­
form acje o pracy w  czasie 
kadencji 1 wysłuchają u- 
wag o rrz  Życzeń mieszkań­
ców. W spotkaniu wezmą 
rów ni e t udział przedstawi- 
ciele MZBM Pogodno < 
Szczecińskiej Spółdzielni
Mieszkaniowej-

Tramwaje 
1, 4 i 8
od środy
na swoich 
trasach

OD ŚRODY 23 bm. 
lin ie  tram w ajow e n r  1, 
4 i 8 powracają na swo 
Je trasy. Jedynka bę­
dzie kursowała z Glębo 
kiego do ul. Potu llc łrie j, 
przez Bramę Portową, 
„czw órka" z AL Pow­
stańców do D wwca 
Głównego a „ósemka" z 
Gum lenieć do Portu 
przez uL Boi. K rzyw o­
ustego 1 Bramę Porto­
wą.

pcrym rntu gastronomiczne- 
go zakłada pobyt na sali 
specjalni© upoważnionego 
płatniczego.

W IELO KRO TNIE o- 
(nym yw aliśm y od na­
szych czytelników  «yg- 
p - Iy. *n ceny potraw w  
restauracjach różnią tlę  
poważnie, nawet w  loka 
lic h  te j samej kategorii. 
Wydaje się, że sprawa 
ta warta Jest szczegóło­
w e j analizy zo strony 
władz handlowych. O- 
kazuje się. że ceny m o i 
na kalkulować inaczej. 
Jak dowodzi przykład 
restauracji warszaw­
skich, gdzie w  określono 
dni tygodnia wprowa­
dzono obiady trzy danio­
we po 14 zł 1 dwudanlo 
wo po 12 zl. (p)

R ErEBAT Kam o-Adm lni 
s tracyjny P rę t DRN Nad 
Odrą ukarąl grzywną 1000 
zlotową ob. Franciszka 
NAWROCKIEGO. zam. 
przy u l. Nad Odrą 3S m. J. 
za.okrutna znęcania aię nad 
kotem.

Komenda Woje w. MO za­
wiadamia, te B iu ro  Pa­
szportów Zagranicznych bę 
dzla w  poniedziałki nie­
czynne

Pokrótce
Jak t lę  dowiadujemy 

w  Politechnice Szczeclń 
sklej, w  najbliższy 
czwartek, 24 bm , przy- 
Jedzie do S zc iec iiu  prof. 
d r  M aksym ilian Z IO ­
M EK. Prof. Ziomek w y­
głosi w  tym  samym
dnia  w  K lub ie  Naukow­
ca przy ni. W ielkopol­
sk ie j o godz. 18.00 w yk ­
ład popularno -  nauko­
wy, którego tematem bę 
drle  rozwój gospodar­
czy Węgier. Do uczest­
nictwa w  wykładzie za­
chęcamy szczególnie 
młodzież szczecińskich 
uczelni, (k)

W KOMENDZIE Dzielni­
cowej MO pogodno (pokój 
• i  Jest do odebrania rower 
.P opularny" znaleziony I  
listopada na uL Wszystkich 
Świętych.

UWAGA!
Jutro
powtórzymy
wszystkie

E H *
filmowym
Radlo-Kurler-CWF

WCZORAJ dzwoniło 
naszej redakcji sporo osób 
s pytaniem, esy nia mająe 
np. Jednego kuooaa w  ken 
ku n ie  film ow ym  Kuriera- 
Radia I CWP modna poiła- 
dane kupony przysiad 1 ety 
będą one honorowane. In 
n i natomiast n i*  wysłuchali 
wszystkich dialogów nada­
wanych przez radio, tak, to 
te i mają kupony n iekom ­
pletne.

Aby Jak największej U oś 
c i osób oglądających fe it ł-  
walowo t lim y  radziecki« 
u m o tiiw lt wzięcia udział u 
w  naszym konkursie U - 
m ieściny JUTRO T L  W 
8RODĘ wszystkie kon kur­
sowe fotosy (poważnie 
zmnlejizone) wraz ze zbio­
rowym kuponem i ©piwni 
warunków konkursu. Tak­
ie  Polski© Radio odtworzy, 
w Jednej audycji wszyst­
kie konkursowe fragmenty 
film ów . Doki ad y te rm in aa 
d ye jl podamy w  n s jb łit -  
ezym numerze.

Wśród czytelników, któ 
rzy przyślą prawidłowi 
rozwiązania konkursu m gło 
»cwanych będzie ponad Zf 
nagród, w tym  bony w ar­
tości 5 tysśęey at.

A  więc do Jutra!

TEATRY
rta- g. l l J t  
fW Ó Ł C n iN T
piosenkami'* g. U J i

uO-

KINA
KOSMOS — „P ó ł ta rte i 
pół serio* g. 1«, 11.10, 31 -  
USA — od la t ia — środa g. 
». IL U , 134», UOO, 1140. Zl. 
COLOSSEUM -  „Caalne da Pa 
r is "  g. 1140, u .  3*4» -  rrane.
— od U t 11 V  środa g. 11.3»,
u , is . it ,  u ,  b m ».
DELFIN — „D e cyz ja" g. 1J, 17, 
I I ,  Zl — poL — od la t IL  
środa* ,,Czerwony sygnał** g. 
11.4», U. 1(4», l U i  I i  — włosa.
— od la t 11.
POLONIA -  „2 o ln le n e ”  g. 
U, 13.13. Z04» — USA —
od la t U  — środa: g. 11, 134»,
ta, u l u ,  ra ja.

MUZA (Pomorzany) — „Fauaty- 
nut" g, I t ,  M — hlśsp. — od la t

OORODO W E-BAŁTYK 
r t r f *  g. 1340 — poi.
PIONIER -  .podniebny lo t"  g. 
17 — „Zakazany owoc" g. It,  
>1 — środa: „Dzie tny strażak" 
g. 1» — „W  obcym k ra ju "  g. 
11. U , U  (od g. 17 te same t l i ­
my ce we wtorek).
PROMIEŃ — „Teresa Raęuln" 
godz. U  — franc. — od la t 1«,
— środa g. 13.4», U , i» .» . 
MARZENIE (Wlelgowo) — nie­
czynne
PAŁAC MLODZ1EZT w  film y  
pop.-naukowe g. 17.
MARS — „K rz y k "  ». lŁ3a, 
ia .il,  t l  — w tm k. — od la t U. 
PALA -  „Pechowiec" g. U , U, 
fa -  a rg en t -  od la t IL  
ECHO (Krsekow-ł) — „Lodzie 
s 3t brygady" g. U , ta — węg.
— od la t 11.
ŚWIT (Skotwia) — ..Kapral a 
Madagaskaru" g. 17, 1» -  franc
— od la t 14 (panoramiczny) 
SOSENKA (Tanowo) — „Sąd 
Body" g. U  — franc. — od la t 
U .
MEWA (2*1 echowo) •  u Mont- 
parnaaae 111»" g. U , t$ w
franc. — od U t  IL  
PRZYJA2N (Dąbia) — ».Trój- 
głowy am ok" g. 17, U  — rada.
— od la t U  — środa: „Slerto- 
sa" g. 17, U  — rada.
Ż e g l a r z  «M ęcino) «  „w*zya 
tko  e E w U " g. U , IL U , S»4a
— USA -  od la t U . 
SZMARAGDU WR (Zdroje) «
nieczynna
H U TN IK  (Stółczyn) — „Proce* 
w  Nor ymberdze" g. 174», U.»« 
KKP od la t 1L
STYLOWE (Huta Szczecin) — 
„M ontpam io to  U ir *  g. U , ta
— franc. — od la t U.
BAJKA (Police) — p u ła p k a " 
g. u  — franc. — od U t IL  
1 M AJ (Żydówce) — „Ucieczka 
przed cieniem ' — g. 17, U. 
REPERTUAR K IN  — na pod­
stawie In form acji WZK. 
FOTOPLASTYKON -  Woj. 
Fol. »  — „indonoa ja " g. l b - łL

KLUBY
TPPR -  W oj. PoL »• — wie­
czernica s okazji Dala Nauczy- 
dę ta  g. U  w. wztgp aa aaprosze

JADA
IYTRYNY

Jak naa poinformował 
przedstawiciel PSS do 
S rcztdna jedzln wagon cy 
łryn . C ytryny te znajdowa­
ły  atę d” ‘.yeti cza* w dojrzę 
w aln i w  Gdańsku, mamy 
więc nadzieję, te  nie pow. 
tó rzy *'ę h istoria a ubieg­
łego roku. k iedy to szcze­
cińskie (k lepy zawalone by 
ły  zielonym i cytrynam i.

(Ja)

U W A ŻN Y  czyte ln ik  wspomnień napisanych 
przez komendanta obozu śm ierci w  Oświęcimiu 
przypom ni sobie zapewne zamieszczone tam  
k ró tk ie  wzm ianki o pobycie Rudolfa Hossa na 
Pomorzu. B rak dokładności w  polskim  tłumacze 
niu tych wspomnień powoduje, te  n ie  każdy z 
czyte ln ików  domyśla się i i  chodzi tu  właśnie o 
Pomorze Zachodnie.

Wędrówka Rudolfa Hossa po jego w yjśc iu  z 
więzienia (ok. r. 1929, za morderstwo politycz­
ne) m ia ła  się zakończyć w  m a ją tku  2a lędno w  
pobliżu Pyrzyc. Tu osiadł, tu  założył te i swoją 
rodzinę.

R udolf Hoss wchodził w  now y okres swego ży 
d a  z tak im  samym bagażem doświadczeń, J a k ^  
opisywany w  pierwszych odcinkach Edmund 
Heines. Obaj „w ie rn i m undurow i niemieckiego • 
żołnierza" walczyli przeciwko powstańcom gór­
nośląskim. obaj b ra li udział w  masakrach urzą­
dzanych przeciwko niem ieckiej klasie robotni­
czej. Wreszcie obaj b y li sprawcami „m ordów 
kapturow ych" 1 obu szowinistyczny nacjonalizm 
sprowadził w  szeregi p a rtii h itlerow skie j. Jeden 
z nich w yb ra ł m undur brunatny, drug i m undur 
czarny.

DOBRA rycerskie Żalęcino obejmowały po­
nad 1200 hektarów. W laśdcielem ich b y l Otto 
von Schöning, faktycznym  jednak użytkow ni­
k iem  jako dzierżawca —  Cukrownia w  Klucze­
wie. Hoss p rzyby ł na ten m ajątek jako  członek 
„Zw iązku  A rtam anów". Była  to szczególnego 
rodzaju organizacja. O fic ja ln ie  n iby  to  apolitycz 
na, ** rzeczywistości bardzo blisko związana z 
ruchem hitlerow skim . Sam Höss w  swoich 
wspomnieniach podkreśla bardzo mocno apoli­
tyczność „A rtem im ów ", stwierdzając jednak w  
innym  miejscu, że członkiem tego związku b y ł 
również Heinrich H im m ler. Na budynku siedzi­
by kierow nictw a „Zw iązku  Artam anów " na Po 
morza Zachodnim, znajdującym się w  Tarno­
w ie  k. Goleniowa, ju ż  w  1931 r. w idn ia ła  o fic ja ł 
n ie  wymalowana swastyka. M ateria ły źródło­
wa, k tó rym i dysponujemy pozwalają zresztą 
bez reszty stw ierdzić iż „Bund der Artamanau** 
na Pomorzu Zachodnim opanowany b y l niemal 
bes re n ty  prxex hitlerowców.

Zadania „A rtam anów " by ły  «precyzowane 
doić dokładnie. Przede wszystkim  chodziło o 
ściągniecie bezrobotne! młodzieży, z ¡n il i t  1 DO

Z dziejów hitleryzmu 

na Pomorzu Zachodnim (4)

Rudolf Hess
u progu „kariery“

odpowiednim przeszkoleniu danie J*J pracy n i  
ro li. W  całej te j akc ji podkreślano bardzo silnie 
moment polityczny. V.' zw iązku z systematycz­
nym  wyludnieniem  się wsi we wschodnich po­
łaciach państwa niemieckiego, chciano poprzez 
,.Artam anów" przygotować nową kadrę koloni- 
zatorów. Po przew idywanej zwycięskiej wojnie 
na wschodzie, „A rtam an l" m ie li w  pierwszym 
rzędzie zasiedlać nowo zdobyte obszary. W  gło­
szonych przez siebie hasłach, „A rta m a n l" postu­
low a li również całkow ite usunięcie z niemieckie 
go ro ln ictw a polskich robotników  sezonowych.

A rtam an l pracowali v / m ajątkach grupami. 
Obowiązywał ich ściśle w ojskowy rygor, n ie wol 
no było  im  palić ty ton iu  czy używać napojów 
alkoholowych. Ćwiczenia wojskowe i  gimnasty 
ka należały do zajęć obowiązkowych.

W AR C H IW U M  szczecińskim wśród ocalałych 
dokumentów zachował się dziwnym  zbiegiem 
okoliczności odręcznie pisany lis t Rudolfa Hos­
sa. Z  jego treści w ynika, że późniejszy komen­
dant Oświęcimia sprawował kierowniczą fu n k ­
cję wśród grup „A rtam anów " rozrzuconych w  
m ajątkach powiatów pyrzyckiego i  stargardzkie 
go. Jednocześnie jako  „A rtam scharfuehrer" — 
tak  się bowiem na tym  urzędowym liście podpi­
sał — kierow ał pracą 50-osobowej grupy w  ma­
ją tk u  Zalęcino.

Z chw ilą  dojścia H itle ra  do władzy, Hoss 
współdziałał w  utworzeniu w  m iejscu swego za 
mieszkania konnego oddziału SS. W skład tego 
oddziału wchodzili przede ..w «ystium  „jogo" 
A rU ff i łO L .

W  połowie czerwca 1934 r  p rzyby ł na Pomo­
rze Zachodnie. Reichsführer SS H im m ler. Jego in 
spekcja m ia ła  na celu stwierdzenie gotowości 
bojowej miejscowej „czarnej gw ard ii". B y ły  to 
zresztą pełne tajemniczości przygotowania do 
mającej nastąpić rozgryw ki c SA. W  dwa ty ­
godnie później św ia t m ia ł dowiedzieć się o 
krw aw ych „nocach d ług ich noży". Podczas tego 
w łaśnie pobytu na Pomorzu Zachodnim H im m ler 
spotkał się ze swoim  druhem  % „Artam anów4' 
Rudolfem HOssem. Zaproponował mu w  czasie 
tego spotkania przejście de oddalałów w artow ­
niczych 88 zgrupowanych przy obozach koncen 
tracyjuych. Höss się namyślał, namyślała się 
również 1 jego żono. U  ' ' •

Oddajm y teraz na chw ilę  głos francuski emu 
autorow i zbeletryzowanych wspomnień Hossa, 
Robertow i M erle. Będzie to  jedyne nasze od­
stępstwo od ta k  ściśle przestrzeganej zasady 
wyłącznego opierania się o źródła historyczne.

Robert M erle  m ówi ustami H öcm :*>

„U p łynę ły  trzy  dn i i  pewnego popołudnia na­
pisałem do relchsfOhrera, że p rzy jm u ję  jego 
propozycję. Przed zapieczętowaniem dałem Elzie 
lis t do przeczytania. Przeczytała go uważnie, po 
czym w łożyła do koperty i  położyła na stół.

Po ch w ili przypomniała, te  m iałem  pojechać 
do M arienthal, aby podkuć klacz",

W ten sposób w  Żalęclnle zapadła decyzja. Do 
p row adtlla  ona w  konsekwencji Rudolfa Hösaa 
do szubienicy, któ rą  polski aparat spraw iedli­
wości zbudował specjalnie d la  niego na terenie 
byłego obozu w  Oświęcimiu.

N ie wszyscy Jednak komendanci obozów kon­
centracyjnych ginęli na szubienicy. Przykładu 
dostarczy nam następne nasze hasło na lite rę  
IŁ

BOGUSŁAW  DREW N IAK 

(dalszy ciąg nastąpi) ,

OABNIEONOWT m  WSF B *< 
niska  I  — dansing g. U.
NOT * -  Woj. Pol. «7 — czynny 
od g. 11 — *J i — odczyt la l i  
Majewskiego „Systemy n ir o i 
ciągów okrętowych etosowa* 
nycb na stoczniach radziec­
kich** g. U.
U  SIUZ — pi. Żołn ie rza. t  ■* 
Dyskusyjny K lub F ilm owy 
„Świadek oskarżenia" g. ta. 
UNIWKBSYTET POWSZECH­
NY — A l. Plantów •  — wyki« 
m gr T. Grabowskiego „Kom o- 
dla Arysiofaneaa i  P la n u "

“* WYSTAWY
MUZEUM “  Staromłyńska ł7 
MPZ — Staromłyńska 27 — Ma 
larstwo polskie, średniowiecz­
na »stuka pomorska, stroją 
książąt pomorskich — godz. l f  
—IL
CBWA — Staromłyńska 27 -* 
wystawa malarstwa 1 n u tu k u  
Zygmunta Rudnickiego — godz« 
1C — 1L
aiP2 — Wały Chrobrego 3 -» 
Wystawa M rrska, archeologia, 
przyroda — godz. 1» — 1L 
13 MUZ — pL Żołnierza t  -a 
W ysuw a S. Jeziorańskiego 
„Metaloplastyka”  g. 11. 
SCHRON kina „KOSMOS" •« 
w ysuw a TOPL g. 11 — 1». 
KLU B MO — Piotra Skargi 1» 
— wystawa malarstwa w m u . 
zeacb radzieckich X V III—X X  
w iek g. 14—U.
ZAMEK -  Ogólnopolska Wy sta 
wa Fotografii Amatorskiej w 
„D z iecko" g. Ib —13.

SZPITALB
K L IN IK A  CHIRURGU D B »  
Cl ZCEJ — Unii Lubeiaklej 
K L IM K A  CIUR. I  — UoU LU4 
bełskiej
K L IN IK A  PEDIATRYCZNA e t 
Unii Lubelskiej« 
PRZYCHODNIA D LA  M A T K I 1  
DZIECKA — «w. Wojciecha 1 
g. 1» -  7 rano.
PORADNIA INT7ULN1 STYCZ­
N A W Woj Fol. U ta g. U  M

APTBKÍ

N r 1 ~  Woj. Poh «I m  u 
371-33.
N r  a — RooaoTalta M * *  t i
33-333.

TELEWIZJA’
PROGRAM BERLUtSKI

134»—dla dziad od la t I  ^Z ia lo ' 
ny  żakiet leżnłraego", g. IL U  
„Trzeba mle* główkę" 1143-ty 
algę wiadomości te iew ity jnyclL 
lt.ss — pozdrowienia te lew izji 
dziecięce), 1» -  u le  B-Z. l».U 
-  „Przed kongresem gospoda­
rzy wiejskich**, 114» — k ro n i­
ka, przegląd -wydarzeń, prog­
noza pogody, ta -  sztuka „Ob­
cy w  k ia ju " , 21 — „Przystanek 
w  Berlin ie ", 214» — naród ko­
reański buduje awoją stolice, 
ostatnio wiadomości k ron ik i,

ŚRODA

1» »  kronika, 184» — fO n

e) Robert M«rte. ś m lt tś  jcat m ola  nN U & riflP i K * *  1 
«EVA MB. L  tí?, U h ;

wolności", U.3# — rocmaltadcL 
11 — test, i l  — dU  dzieci od Łat 
1» „H is to ria  bes końca" (V 
czci*), 17.13 — „Szkota 1 życie", 
1143 — pozdrowienia te lew izji 
dziecięcej. 1» — spotkanie x  K. 
E. too Schnltzler, 17.40 — kreml 
ka. przegląd wydarzeń, progno­
za pogody, 1» — reportaż z  cyt* 
ku  Bariay „Tresura zwierząt", 
to .it — „U top ia” . Tl44 - t u  
m lg inlków  robotników, ostat­
nie wiadomości,

RADIO

w iAD O M O Scif ii.ee, it.ee, zu ą  
SERW1.1 RYBACKI: 20.3». 
SZCZECIN: 1(4» Koncert roz­
rywkowy x okazji 13-lacla Kon 
głośni Gdańskiej.
WARSZAWA: 1543 Opracowa­
nie fortepianowe słynnych l i ­
tworów, gra Brunon Czajkow­
sk i. 134» DU dzieci ode. 1« po 
wieści M j.rUna Bielickiego pL 
„M o je nkarby w  Kosmosie**« 
1343 Muzyka I  aktualności, 
1340 Audycja aktualna, l l.a t 
Uniwersytet R a fo w y  a cyklu: 
„Problem y I ludzie", 11.1S Ka­
lejdoskop ku ltu ra lny, 1»47 U- 
tw ory Glordano: „Andres Cha 
n le r" — opera w  4 aktach, 
21.00 Z k ra ju  I ze św iaU, 2243 
Muzyka taneczna. Rozałodnla 
Harcerska — na falach k ró t­
k ich  «4 m etry nadaj* owOj pro  
«ramo od godz. 11 — 17 e * go­
dzin«. „ h .o .k . — w * -  H ar­
cerski magazyn repertuarowy 
w  opracowaniu Karola Sońs­
ka  I Andrzeja Zakrzewskiego 
pt. „Takie sobie kałapnóki**, 

‘  radiowa *w w rre j*  ro-

KINA TERENOWE
SŁOWIANIN (Międzyzdroje) na 
„Dzie je miłości*' — fr .
GRYF (O ryflna)) — „SwzęŚłłzr» 
droga" — USA.
VIÑETA (Warazów) aa uLecą 
żurawie" — radź.
CAPITOL (Gryfice) — »Krzyw 
tary** (panor.) — poi.
DAR (Surzard) „M ew ysłany 
Hat" * - radź.
IN A  (Stargard) — „G rzech" m  
Juz. NRP.
POMORZANIN (WamOw) -4 
..Proces zoeul odroczony" NRD 
WISŁA (Goleniów) „O jciec na 
rzeczone)”  — USA.
ORZEŁ (Nowogard) “  wM-ż- 
rzYzaa w  spodenkach"—wtosk, 
ZNICZ (Choszczno) — ,.A Jed 
nak cle kocham " — radź. 
RYBAK (Świnoujście) — „M ia­
ło bez w ody" — radź.

SEOA (Łobez) — ..Dr Corda 
'rm ztow a ay" * *  NKF. 
'REG ATA (Kamień) *4 „ 2 ona 
■lekarza'* — fr .
LOSCE (Myślibórz) — „M or- 

'e rra  m im o w o li"  -» Jap. 
•RZED WIOŚNIE (Dębno) — 
Wicehrabia de Bragelonne* 

*r.
70BO TNIK (Pyrzyce) «- „0 * U |  
Ma sprawa Trem a" * -  ang. 
WIEDZA (Llolany) — „Nlepo- 
irzebny" — fr .

D ruk: Saeteeińakia Zakład 
h  Graflczog j  ** * " ‘  H


